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Aż osiem spotkań czeka w stycz-
niu siatkarzy Asseco Resovii. Pod-
opieczni Andrzeja Kowala rywali-
zować będą w finałowym turnie-
ju Pucharu Polski, a także w Pu-
charze CEV i w PlusLidze. Co kil-
ka dni czekają ich niezwykle waż-
ne mecze.. 
Każdy mecz w tej chwili to 
walka o wszystko, a i przeciw-
nicy będą też coraz mocniej-
si – mówi szkoleniowiec As-
seco Resovii, Andrzej Kowal 
i dodaje. – Styczeń jest ciężki 

z tego powodu, że nie można 
sobie już pozwolić na porażki. 
Każda będzie miała ogromne 
znaczenie, bo może spowodo-
wać odpadnięcie czy to z Pu-
charu Polski, czy z Pucharu 
CEV. 

Teoretycznie zatem łatwiej-
szy wydaje się pojedynek z 
kieleckim Fartem. – W każ-
dym meczu musimy być nale-
życie skoncentrowani – mówi 
Mieszko Michał Gogol, spe-

cjalista w sztabie szkolenio-
wym Asseco Resovii od roz-
pracowania rywali. – Nie 
można dzielić meczów na ka-
tegorie drugą, czy pierwszą. 
Każdy pojedynek musimy wy-
grywać, bo punkty są bardzo 
ważne. 
Z Fartem obowiązkiem jest 
zdobycie kompletu, a to też 
nie będzie takie łatwe i czeka 
nas trudny pojedynek. Rywa-
le mają trochę czasu, żeby się 
dobrze przygotować i jestem 

przekonany, że szykują się na 
nas wiedząc o tym, jaką mamy 
dużą intensywność grania. Na 
pewno do Rzeszowa przyja-
dą szukać punktów – zapew-
nia Gogol. 

Z optymizmem w przyszłość 
patrzy atakujący Asseco Re-
sovii, Adrian Gontariu. - My-
ślę, że jesteśmy na dobrej dro-
dze i rośniemy w siłę – mówi 
Gontariu i dodaje. - Pozytyw-
nie nastroił nas mecz ligowy 

w Olsztynie, w którym poka-
zaliśmy się z bardzo dobrej 
strony. Na treningach też wy-
glądamy coraz lepiej. Jesteśmy 
bardziej skoncentrowani i na-
sza praca jest przez to wydaj-
niejsza. Jestem pozytywnie na-
stawiony jeśli chodzi o naszą 
postawę w turnieju o Puchar 
Polski. Mam nadzieję, że wy-
gramy to trofeum. Oczywi-
ście, wcześniej czekają nas też 
niezwykle ważne mecze. Na 
pewno Arago de Sete może 

okazać się trudnym rywalem, 
ale mam nadzieję, że awansu-
jemy do następnej fazy. Pu-
char CEV jest naszym kolej-
nym ważnym celem na ten se-
zon. 
Jesteśmy teraz na takim etapie 
rozgrywek, że każdy następ-
ny mecz jest dla nas bardzo 
ważny. Myślę, że do tej pory 
nie pokazaliśmy jeszcze pełni 
swoich możliwości i na pewno 
możemy grać lepiej. ▪  

kontynuacja na s.2
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informacje meczowe

Asseco Resovia Rzeszów 
vs

Fart Kielce

bilet ulgowy

15 zł
bilet normalny

25 zł
data meczu

14.01
sobota, 17.00

3 pytania do
Marka Karbarza , 
wiceprezesa 
Asseco Resovii Rzeszów

Walka o wszystko
Postaramy się to udowodnić 
i osiągnąć jak najlepsze wyniki za-
równo w Pucharze Polski, Pucha-
rze CEV, jak i w PlusLidze - za-
pewnia rumuński atakujący ze-
społu z Rzeszowa. 

W ćwierćfinale Pucharu CEV As-
seco Resovia rywalizuje z  zespo-
łem Arago de Sete, który należy 
do czołówki francuskiej ekstra-
klasy. 

Dobre przyjęcie zagrywki jest ich 
najsilniejszym atutem – opisu-
je rywala Michał Mieszko Gogol. 
– Dzięki dobremu przyjęciu dużo 
piłek kończą już w pierwszej akcji. 
Ich defensywa i przejście do kontr-

ataku są piorunujące. Zresztą to 
już taka francuska specjalność. Jest 
to zespół świetny pod względem 
technicznym i musimy być bardzo 
cierpliwi, bo akcje mogą być bar-
dzo długie. Oba pojedynki zapo-
wiadają się na ciężkie i  czeka nas 
trudna bitwa – zapowiada Gogol. 

Dobrą wiadomością dla kibiców 
Resovii jest to, że do zespołu po 
dłuższej przerwie spowodowanej 
kontuzją powrócił Grzegorz Ko-
sok. – Na treningach prezentuje się 
już coraz lepiej. Długo nie atako-
wał, więc jego ręka musi się jeszcze 
przyzwyczaić do wysiłku – mówi 
trener Kowal, który ma teraz do 

dyspozycji czterech środkowych. 
Jeden z  nich - Wojciech Grzyb 
swoją grą w  tym sezonie sprawia 
wrażenie, jakby przechodził dru-
gą młodość. – Po prostu dostaję 
okazję grania kilku meczów pod 
rząd i kibice mogą mnie zobaczyć 
w dłuższym wymiarze czasu niż na 
zmianach, czy w jednym pojedyn-
czym spotkaniu – mówi Wojciech 
Grzyb i dodaje. - Tak się złożyło, 
że połowę ostatniego sezonu nie 
miałem okazji grać i  może dlate-
go jest takie wrażenie. Wydaje mi 
się, że moja dyspozycja jest cały 
czas na tym samym poziomie. 
Nie ma czegoś takiego, że nagle 
zapomniałem jak się gra w  siat-

kówkę, a teraz sobie przypomnia-
łem – stwierdza Grzyb. Środkowy 
Asseco Resovii prezentuje się nie 
tylko skutecznie w ataku, czy blo-
ku, ale również w zagrywce, któ-
ra w jego wykonaniu jest bardziej 
dynamiczna. –  W tym sezonie, po 
konsultacji, z trenerem zmieniłem 
serwis – mówi Grzyb. – Ustalili-
śmy, że bardziej się przyda moc-
na zagrywka z wyskoku, w której 
czuję się dobrze. Zresztą ja kiedyś 
zagrywałem regularnie z  wysko-
ku, ale na potrzeby reprezentacji 
Polski zmieniłem serwis na flota. 
Podobnie było też przez dwa po-
przednie sezony w Resovii – wyja-
śnia środkowy Asseco Resovii.. ▪

Słowem wstępu - dokończenie ze strony 1

informacje klubowe

Asseco Resovia  
na facebooku
Zapraszamy na nasz profil na Facebo-
oku, gdzie już od najbliższego meczu 
zorganizujemy specjalne konkursy dla 
kibiców uczestniczących w meczach 
w hali Podpromie. Na każdym meczu 
nasz fotograf  znajdzie najoryginal-
niejszych kibiców, fanów ubranych w 
klubowe barwy i najzagorzalej wspo-
magających nasz zespół. Zdjęcie z za-
znaczonymi kibicami, znajdzie się na 
naszej stronie na Facebooku i te oso-
by będą mogły odebrać od nas nagro-
dy, które ufundował dla kibiców nasz 
partner firma NIKON. 
Oczywiście na naszym fanpage’u bę-
dziecie mieli również dostęp do naj-
nowszych informacji. Tam też, może-
cie podyskutować z innymi kibicami 
na każdy klubowy temat i znaleźć ma-
teriały, których nie ma na naszej klu-
bowej stronie internetowej.
Dołącz do nas na 
www.facebook.com/assecoresovia.sa

sportowe emocje 
z nikonem
To konkurs Nikon Polska i Asseco 
Resovii składający się z 3 części
1. KONKURS NA PROJEKT 
„SIATKARSKIEGO KALENDARZA 
KIBICA” NA SEZON 2012/2013
Nagroda główna – aparat NIKON 
D7000 (w zestawie z obiektywem 

Nikkor 18-105 mm VR). Nagrody 
dla dwóch wyróżnionych prac – 
aparat NIKON D5100 (w zestawie z 
obiektywem 18-55 mm VR) 
By wziąć udział w konkursie, należy 
do 31 marca 2012 r. przesłać maila 
na adres biuro@assecoresovia.
pl, prace, będące projektem 
„Siatkarskiego Kalendarza Kibica 
Asseco Resovii Rzeszów” na sezon 
2012/2013. 

2. KONKURS NA NOWĄ 
KOSZULKĘ IGŁY.
Nagroda główna – aparat NIKON 
D3100 (w zestawie z obiektywem 18-
55 mm VR). Tym samym aparatem 
zostaną nagrodzone dodatkowo dwie 
wyróżnione prace.
 By wziąć udział w konkursie, należy 
do 29 lutego 2012 r. przesłać maila 
na adres biuro@assecoresovia.pl pro-
jekt nowej koszulki dla libero nasze-
go zespołu - Krzyśka Ignaczaka. 
3. KONKURS NA ZDJĘCIE 
MIESIĄCA.
Nagrody – aparat NIKON 
COOLPIX AW100.
By wziąć udział w konkursie należy 
przesłać mailem na adres 
biuro@assecoresovia.pl zdjęcia 
z meczu Asseco Resovii w 
rzeszowskiej hali Podpromie lub z 
meczu wyjazdowego przedstawiające 
ciekawą, niecodzienną sytuację, 
ciekawie ubranych kibiców itp..  ▪

WYSPA ASSECO RESOVIA
Galeria NOWY ŚWIAT (II piętro)
ul. Krakowska 20 tel. 669 001 573
e-mail: wyspa@assecoresovia.pl

RE: Francuski klub Arago de Sete, z którym 
Asseco Resovia rywalizuje w ćwierćfinale Pucharu 
CEV, jest panu chyba bardzo bliski?
- Na pewno tak, bo grałem tam przez cztery lata, 
od 1980 roku. Przez pierwsze trzy jako trener-
zawodnik, a  ostatni sezon już tylko jako zawod-
nik. To były zupełnie inne czasy. Wówczas żeby 
wyjechać z Polski do zagranicznego klubu trzeba 
było zgodnie z obowiązującymi przepisami skoń-
czyć 30 lat. W Sete były wielkie plany zdobycia mi-
strzowskiego tytułu, ale niestety, po raz pierwszy 
w karierze doznałem kontuzji - skręciłem dość po-
ważnie nogę. Później za szybko chciałem wrócić 
do gry; pojawiły się problemy z kręgosłupem i to 
wszystko zmusiło mnie do zakończenia kariery. 
Z  Sete regularnie zajmowaliśmy miejsca 4-6, na-
tomiast w finałowym turnieju ówczesnego Pucha-
ru Zdobywców Pucharów zajęliśmy czwartą pozy-
cję. Gdy Resovia zaczęła regularnie grać w euro-
pejskich pucharach zawsze marzyłem o tym, żeby 
spotkać się z Sete. Zdaję sobie sprawę, że rywale, 
to bardzo silny zespół, ale liczę, że zagramy na naj-
wyższym poziomie i awansujemy do kolejnej run-
dy. 

RE: W PlusLidze rozpoczęła się faza rewanżowa. 
Jak ocenia pan dotychczasowe wyniki Asseco 
Resovii?
- Uważam, że wynik, jaki zespół osiągnął w I run-
dzie jest dość dobry. Nie można było już na wstę-
pie wymagać optymalnej dyspozycji od tej druży-
ny. W pełnym składzie nasz zespół był dopiero na 
dwa tygodnie przed rozgrywkami PlusLigi, a póź-
niej znów mieliśmy blisko miesięczną przerwę na 
Puchar Świata i  eliminacje olimpijskie, a z nasze-
go klubu wyjechało wówczas pięciu zawodników. 
Z czasem ta jakość gry na pewno jest coraz lepsza 
i  efektowniejsza, ale i  tak uważam, że jak na ten 
etap, nie jest wcale źle. Największy niesmak pozo-
stał po dwóch pierwszych setach przegranego me-
czu w Jastrzębiu. Nie ma jednak sensu rozdzierać 
szat i  przedwcześnie rozliczać zespół. Sztab tre-
nerski na pewno wyciągnął wnioski z  tej rundy, 
aby takie wpadki już się nie powtórzyły. Myślę, że 
wkrótce zespół pokaże swój prawdziwy potencjał, 
a więc skuteczną i efektowną grę. 

RE: W styczniu natężenie meczów jest spore, 
ponieważ oprócz PlusLigi i Pucharu CEV jest też 
finałowy turniej Pucharu Polski. 
- Z wielkim optymizmem podchodzę do Pucharu 
Polski. Tak się szczęśliwie złożyło, że zagramy Fi-
nal Four przed własną publicznością, co na pew-
no jest naszym atutem. To jest bardzo ważny tur-
niej, bo nie dość że już na tym etapie sezonu moż-
na wygrać cenne trofeum, to przy okazji też za-
pewnić sobie udział w przyszłorocznej Lidze Mi-
strzów. Mocno wierzę w nasz zespół. ▪

www.RE.presspekt.pl
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Partnerem 
Asseco Resovii  Rzeszów 

w dwumeczu 
z Arago de Sete 
(Pucharze CEV) 

jest firma Lufthansa

http://facebook.com/assecoresovia.sa


BO Z nami wygrywasz !!!

* - kupon upoważnia do uzyskania dodatko-
wego rabatu w wysokości 100zł przy 
jednorazowym zakupie 1500zł w Centrum 
Ceramiki BOZ przy ul.Geodetów 3.

Kupon ważny do 29 lutego 2012r.

Kupon rabatowy 
100zł*

Firma Handlowa „BOZ” S.A. 
od ponad 20 lat jest wiodą-
cym graczem na podkarpac-
kim i krajowym rynku mate-
riałów budowlanych i wykoń-
czeniowych, posiadając m.in. 
w Centrum Ceramiki przy ul. 
Geodetów bogatą ofertę pły-
tek ceramicznych i komplekso-
wego wyposażenia łazienek. 
W swojej ofercie Centrum Ce-
ramiki BOZ ma wyłącznie pro-
dukty sprawdzonych polskich 
i zagranicznych producentów. 
Obok popularnych na rynku 
serii, oferuje najnowsze ko-
lekcje płytek, armatury i ce-
ramiki łazienkowej z Polski, 
Włoch, Hiszpanii, Niemiec. Ja-
kość i szeroki wybór oferowa-
nych produktów, doświadcze-
ni sprzedawcy oraz konkuren-
cyjne ceny, to wizytówka fir-
my. Wprowadzona elastyczna 
polityka cenowa daje klientom 
BOZ możliwość zarówno indy-
widualnych negocjacji ceno-
wych jak i wypracowania sta-
łych korzystnych warunków 
handlowych. Ponadto firma 

oferuje szereg dodatkowych 
usług w postaci m.in.:

- darmowych porad znanych 
projektantów wnętrz,
- możliwości uzyskania bez-
płatnych komputerowych wi-
zualizacji projektowanych po-
mieszczeń,
- możliwości bezpłatnego 
transportu na terenie Rzeszo-
wa i okolic,
- usług montażu armatury i ce-
ramiki łazienkowej,
- pełnego profesjonalnego ser-
wisu pogwarancyjnego,
- możliwości kredytowania za-
kupów w nieoprocentowa-
nych ratach (10x0%).

Centrum Ceramiki BOZ zapra-
sza Państwa na zakupy w dni 
powszednie w godzinach od 
8:00 do 18:00, a w sobotę od 
8:00 do 14:00.

Inne szczegóły, w tym wszel-
kie dane teleadresowe, mogą 
Państwo znaleźć na stronie 
www.boz.pl.

Centrum Ceramiki BOZ BEZPŁATNE:

- DORADZTWO 
PROJEKTANTÓW WNĘTRZ

- KOMPUTEROWE 
WIZUALIZACJE 
POMIESZCZEŃ*
(*-szczegóły u handlowców)

ZAPRASZAMY PROJEKTANTÓW 
I FIRMY WYKONAWCZE DO 
WSPÓŁPRACY

BOZ-Centrum Ceramiki
ul. Geodetów 3, 35-328 Rzeszów

płytki: 17 85 00 347, 605 249 222
ceramika łazienkowa: 17 85 00 355 (58)

www.boz.pl, biuro@boz.pl

http://www.boz.pl
http://www.boz.pl
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Jestem jak wino
Z Krzysztofem Ignaczakiem, libero Asseco Resovii i reprezentacji Polski rozmawia Mariusz Ryś

RE: Kiedy przed pięcioma lata 
reprezentacji Polski zdobyła 
w Japonii srebrny medal MŚ, 
pierwszy po kilkudziesięciu 
latach posuchy, pan cieszył się 
z sukcesu kolegów, ale po cichu 
bardzo przeżywał to, że Raul 
Lozano nie zabrał pana na ten 
turniej. Teraz mógł pan cieszyć 
się ze srebrnego medalu Pucharu 
Świata. Cierpliwość popłaca? 
- Wszyscy się śmieją, że jestem 
jak wino - im starszy, tym lepszy. 
Może coś w tym jest, że doświad-
czenie zebrane na parkietach mię-
dzynarodowych i  ligowych teraz 
procentuje, podobnie, jak praca 
z  wieloma znakomitymi szkole-
niowcami, którzy dawali mi cen-
ne wskazówki. Dzięki temu zro-
biłem jeszcze krok do przodu, 
byłem w  stanie utrzymać wyso-
ki poziom sportowy i dlatego je-
stem w  reprezentacji, która osią-
ga świetne wyniki. Nasz sukces 
tkwi jednak w zespole, bo mamy 
znakomitą grupę ludzi, którzy 
mają świadomość tego, że po-
przez ciężką pracę możemy wie-
le osiągnąć. Sezon był napraw-
dę wyczerpujący, ale udało nam 
się ugrać trzy medale, czego pol-
ska siatkówka nie osiągnęła do tej 
pory w historii naszej dyscypliny. 

RE: Po PŚ w kraju zapanowała 
euforia i już teraz wiele osób 
wiesza wam medale olimpijskie 
na szyi. Poziom w światowej 
siatkówce jest jednak bardzo 
wyrównany, a rywale, którzy 
spisali się w Japonii gorzej od 
was, zrobią wszystko, żeby szczyt 
formy przygotować właśnie na 
igrzyska.
- Wiadomo, że olimpiada nie jest 
turniejem, na którym nie gra się 
aż 11 spotkań w ciągu dwóch ty-
godni, tylko można już bardziej 
umiejętnie rozłożyć swoje siły. 

Trzeba założyć, że wszystkie ze-
społy przygotują się do igrzysk 
należycie i  niemal każdy przyje-
dzie z aspiracjami żeby sięgnąć po 
medal olimpijski. Wszyscy będą 
wydzierać sobie zwycięstwa z par-
kietu i nie będzie żadnych senty-
mentów. Nie ma sensu pompo-
wać balonu, jak czynią to obec-
nie media, które od razu stawia-
ją nas na podium. My czujemy re-
spekt przed rywalami, ale mamy 
świadomość tego, że nasza grupa 
może w  Londynie osiągnąć coś 
wielkiego. Dobrze czujemy się we 
własnym gronie i gramy fajną siat-
kówkę. Musimy porządnie przy-
gotować się do igrzysk, poprawić 
jeszcze wiele elementów w  grze, 
ale dzięki temu, że wywalczyliśmy 
kwalifikację  już w pierwszym tur-
nieju, mamy troszkę więcej czasu 
na przygotowania.

RE: W minionym już sezonie 
nie byliście stawiani w gronie 
kandydatów do medali w LŚ, 
ME, czy PŚ. Jak poradzicie sobie 
z presją i rolą jednego z faworów 
turnieju olimpijskiego?
- Moim zdaniem my nie pojedzie-
my na igrzyska w  roli jakiegoś 
wielkiego faworyta, bo tam będzie 
co najmniej kilka zespołów, które 
będą miały podobne oczekiwania, 
jak my. Siatkówka ma to do siebie, 
że dziś jesteś dobry, ale bardzo 
szybko możesz spaść ze szczytu. 
Trzeba się mocno pilnować, żeby 
utrzymywać wysoki poziom spor-
towy. Wyniki w  siatkówce poka-
zują różne rzeczy. Serbowie, któ-
rzy zdobyli mistrzostwo Euro-
py, na PŚ nie odegrali jakiejś zna-
czącej roli. Obecnie w  czołówce 
światowej jest aż ok. 8-10 zespo-
łów, które tasują się wzajemnie 
w poszczególnych imprezach. Już 
nawet Brazylia, która do tej pory 
była takim faworytem numer je-

den, w  tym roku nie wygrała ani 
Ligi Światowej ani Pucharu Świa-
ta. Tak na dobrą sprawę już nie 
ma faworytów, bo w każdym tur-
nieju decyduje aktualna dyspozy-
cja i trochę szczęścia sportowego. 
Siatkówka na wysokim poziomie 
różni się niuansami, które w  jed-
nym meczu mogą być atutem na-
szego zespołu, a w innym już nie-
stety nie.

RE: To jest też tak, że przez różne 
doświadczenia, które mieliście 
w ostatnich latach, kiedy np. po 
sukcesie, jakim było mistrzostwo 
Europy w 2009r., w kolejnym 
sezonie przydarzyła się wam 
wpadka w MŚ we Włoszech, 
jesteście już bardziej odporni na 
komentarze dotyczące waszej gry 
i potencjału?
- Żyjemy w  kraju samych skraj-
ności, dlatego jak wygrywamy, to 
jesteśmy fantastyczni wspaniali, 
a jak przegrywamy, to słabi i bez-
nadziejni. Myślę, że jako zespół 

faktycznie dojrzeliśmy do umie-
jętności wygrywania. Stanowimy 
grupę ludzi, która daje z  siebie 
na boisku „maksa” i wkłada w to 
wszystko serce. Walka do końca 
o każdą piłkę i zostawienie zdro-
wia na boisku są tym sporcie naj-
ważniejsze. Wynik końcowy przy-
chodzi już sam. Filozofia gry na-
szego zespołu polega na tym, że 
żeby nie patrzeć na to, co będzie 
w przyszłości, tylko krok po kro-
ku koncentrować się na każdym 
kolejnym meczu. Dzięki temu 
możemy osiągać kolejne sukce-
sy, jeszcze większe niż do tej pory.

RE: Mimo pięciu medali 
wywalczonych w ostatnich 
latach przez kadrę siatkarzy pan 
i inni doświadczeni zawodnicy 
niejednokrotnie zwracali uwagę 
na to, że sukcesy reprezentacji nie 
są odpowiednio wykorzystywane 
pod względem marketingowym. 
Nie bierzecie na przykład udziału 
w reklamach, jak inni sportowcy. 
- Nie jestem fachowcem od mar-
ketingu, ale jest taki specjalny 
dział w  polskim związku, który 
jest odpowiedzialny za te sprawy. 
Myślę, że ludzie, którzy tam pra-
cują powinni coś zdziałać w  tym 
kierunku, bo tak marketingowy 
produkt, jakim jest w  tym mo-
mencie reprezentacja Polski siat-
karzy, nie powinien mieć jedne-
go sponsora, a  przynajmniej kil-
ku. Obecnie jest tzw. „boom” na 
siatkówkę, a  jednak porównu-
jąc premie, które mieli za wygra-
nie PŚ Włosi, czy Rosjanie, to my 
pojechaliśmy do Japonii nie wie-
dząc tak na dobrą sprawę, co do-
staniemy w  przypadku sukcesu. 
Powiedziano nam tylko po fakcie, 
że „może” uda się coś dla nas za-
łatwić. Mam nadzieję, że prezes 
związku będzie w stanie zorgani-
zować dla nas gratyfikacje finan-

sowe za Puchar Świata, bo repre-
zentacja mimo wszystko nie po-
winna grać za darmo. Naszą ka-
drę, w której jest wielu młodych 
i przystojnych facetów, na pewno 
można wykorzystać pod wzglę-
dem marketingowym. Myślę, że 
produkty przez nich reklamowa-
ne mogłyby być jeszcze bardziej 
atrakcyjne, bo jesteśmy rozpozna-
wani na ulicach, a wyniki oglądal-
ności naszych meczów w telewizji 
też sporo mówią. Siatkówka jest 
obecnie jedną z najbardziej popu-
larnych dyscyplin w Polsce i trze-
ba wykorzystać ten moment.

RE: Po igrzyskach w Londynie 
nie zamierza pan jeszcze kończyć 

kariery reprezentacyjnej?
- Nie, ale mam świadomość tego, 
że za kolejne cztery lata będę jesz-
cze starszy niż teraz i  nie wiem, 
jak długo będę w stanie utrzymać 
wysoki poziom sportowy. Dla-
tego wydaje mi się, że olimpia-
da w  Londynie będzie dla mnie 
ostatnią szansą na wywalczenie 
medalu olimpijskiego. Nie chcę 
jednak wybiegać w  przyszłość. 
Dla mnie gra w reprezentacji jest 
spełnieniem marzeń. Zawsze po-
wtarzałem i  to podtrzymuję, że 
jeśli tylko trener będzie uważał, 
że zasługuję na grę w kadrze, to 
będę się starał pomóc reprezenta-
cji. Nigdy nie odmówię gry w ze-
spole narodowym. ▪

notka
KRzysztof Ignaczak

Ur. 25 maja 1978 w Wałbrzychu 
Wzrost: 188 cm Waga: 87 kg
Zasięg w bloku: 320 cm
Zasięg w ataku: 335 cm

Poprzednie kluby: PGE Skra Beł-
chatów, AZS Częstochowa, Kazi-
mierz Płomień Sosnowiec, Cheł-
miec Wałbrzych

Sukcesy: złoty medal ME Tur-
cja 2009, srebrny medal Pucha-
ru Świata 2011, brązowy me-

dal ME 2011, brązowy medal 
LŚ 2011, złoty medal MŚ junio-
rów 1997, złoty medal MŚ ka-
detów 1996, brązowy medal ME 
kadetów 1995, trzy mistrzostwa 
Polski ze Skrą Bełchatów (2005-
2007), cztery wicemistrzostwa 
Polski (trzy z AZS Częstocho-
wą 2001-2003 i jedno z Asse-
co Resovią 2009), brązowe me-
dale MP z Asseco Resovią 2010 
i 2011, trzy Puchary Polski ze 
Skrą Bełchatów (2005-2007)

Jako zespół 
faktycznie 
dojrzeliśmy do 
umiejętności 
wygrywania. 
Stanowimy 
grupę ludzi, 
która daje 
z siebie na 
boisku „maksa” 
i wkłada w to 
wszystko 
serce. 

http://www.rce.edu.pl
http://www.rce.edu.pl
http://www.kruszgeo.com.pl


http://www.ford.pl
http://www.isostar.pl
http://www.isostar.pl


Czytaj on-line: 
www.re.presspekt.pl6 Asseco Resovia vs Fart Kielce 14 stycznia 2012, 17.00

Francusko-kieleckie związki
W sobotę siatkarzy Asseco Resovii czeka ligowy pojedynek z Fartem, a trzy dni później rewanżowy mecz 1/4 finału Pucharu CEV  
z Arago de Sete. Rywale zespołu z Rzeszowa mają ze sobą wiele wspólnego.

Przypuszczalne składy

KAPFER
7

ZNISZCZOŁ
2

PUJOL
13

NILSSON
15

KAMIŃSKI
14

BUSZEK
6

lotman

2
Grzyb

3

Grozer

9

tichacek

5

nowakowski

4

Achrem

7

Ignaczak

16

ŻUREK
3

Asseco Resovia Rzeszów
I trener:  Andrzej Kowal, II trener: Marcin Ogonowski

Fart Kielce
I trener: Grzegorz Wagner, II trener: Wiesław Popik

Przypuszczalne składy

GEILER
4

ANSELMA
12

TONIUTTI
6

MOREAU
9

TREFLE
16

BARAIS
3

lotman

2
Grzyb

3

Grozer

9

tichacek

5

nowakowski

4

Achrem

7

Ignaczak

16

TILLE
1

Asseco Resovia Rzeszów
I trener:  Andrzej Kowal, II trener: Marcin Ogonowski

Arago de Sete V.B
I trener: Patrick Duflos, II trener: Fabien Dugrip

Drużyna w skrócie Drużyna w skrócie

P rzed trzema laty w Sete 
występował zawod-
nik Farta Kielce, Xavier 

Kapfer. W tym sezonie do zespo-
łu z południa Francji przymierza-
ny był też inny były już gracz Far-
ta, Loudovic Castrad (występował 
w ub. sezonie w Kielcach, ale po 
operacji kolana nie jest jeszcze w 
pełni formy). 

Największym sukcesem francu-
skiego klubu (założony w 1953 
roku) było zdobycie krajowego 
Pucharu w 1988r. (w 2005r. za-
wodnicy z Sete byli wicemistrzem 
Francji, ale nad Sekwaną nie przy-
znaje się srebrnych, czy brązo-
wych medali ). W kadrze Arago 
de Sete jest czterech reprezentan-
tów Francji: rozgrywający Benja-
min Toniutti, środkowy Jose Tre-
fle, atakujący Marien Moreau (naj-
lepiej punktujący zawodnik fran-

cuskiej ekstraklasy) i przyjmujący 
Édouard Rowlandson. 

W zespole z południa Francji wy-
stępuje trzech obcokrajowców 
grających na środku siatki: Ukra-
iniec Andrij Levchenko i Holen-
der Ryan Anselma oraz dobry 
znajomy Georga Grozera z re-
prezentacji, Ferdinand Tille. Nie-
miec podczas MŚ w 2010 roku we 
Włoszech odebrał nagrodę dla naj-
lepszego libero turnieju. - To bar-
dzo dobry zespół i czeka nas cięż-
ka przeprawa – mówi trener An-
drzej Kowal. 

Teoretycznie łatwiej powinno być 
w pojedynku z Fartem. W I rundzie 
Asseco Resovia wygrała w Kielcach 
3-0 i teraz chce powtórzyć ten re-
zultat. W ekipie Farta występuje wy-
pożyczony na sezon z Asseco Re-
sovii przyjmujący Rafał Buszek. ▪

 KADRA Fart Kielce
Nr dane urodzony cm/kg atak/blok

ROZGRYWAJĄCY

13. Pierre PUJOL (Francja) 13.07.1984 190/85 335/315

18. Michał KOZŁOWSKI 16.02.1985 191/88 337/312

PRZYJMUJĄCY

4. Maciej PAWLIŃSKI 2.02.1983 193/90 340/315

5. Rafał BUSZEK 28.04.1987 195/90 342/327

6. Tomasz DRZYZGA 9.10.1985 188/85 335/310

7. Xavier KAPFER (Francja) 7.11.1981 191/96 354/320

8. Adrian STASZEWSKI 31.05.1990 196/97 340/312

ŚRODKOWI

11. Rafał SOKOŁOWSKI 19.01.1989 206/100 344/323

12. Grzegorz KOKOCIŃSKI 18.09.1981 195/94 340/320

14. Adam KAMIŃSKI 27.05.1984 203/90 352/322

2. Miłosz ZNISZCZOŁ 2.07.1986 199/95 345/330

ATAKUJĄCY

1. Sławomir JUNGIEWICZ 21.06.1989 195/85 356/333

9. Jan KRÓL 23.08.1989 198/90 345/325

15. Marcus NILSSON 
(Szwecja)

7.09.1982 206/97 365/350

LIBERO

3. Michał ŻUREK 3.06.1988 182/78 320/305

10. Adam SWACZYNA 4.05.1989 176/73 315/280

Sukcesy
Awans do PlusLigi: 2010
utrzymanie w PlusLi- dze: 2011

bilans pojedynków
Asseco vs
Fart Kielce 

Bilans 
3 mecze, 3 zwycięstwa, sety 9-2

2010/2011 3-1, 3-1

2011/2012 3-0

Asseco vs
Arago de Sete V.B

Bilans 
0 meczów,  sety 0-0

Kadra Arago de Sete V.B
Nr dane urodzony cm/kg atak/blok

ROZGRYWAJĄCY

6. Benajamin TONIUTTI 30.10.1989 182/70 330/315

7. Florian GOSSELIN 24.06.1986 182/76 325/295

8. Baptiste BARBAUD 28.11.1993 184/75 322/300

PRZYJMUJĄCY

3. Frédéric BARAIS 10.12.1989 188/86 340/315

4. Baptiste GEILER 12.03.1987 198/93 345/330

14.  Stanislas RABILLER 22.02.1992 201/90 345/325

18. Edouard ROWLANDSON 27.07.1988 189/88 340/319

ŚRODKOWI

2. Eric TINCHANT 18.03.1991 194/90 340/320

12. Ryan ANSELMA (Holandia) 12.01.1989 200/101 350/328

15. Andrey LEVCHENKO (Ukraina) 26.11.1985 204/100 354/330

16. Jose TREFLE 16.01.1980 197/101 348/327

ATAKUJĄCY

5. Junot MISTOCO 16.08.1979 196/103 345/320

9. Marien MOREAU 25.10.1983 201/108 355/325

19. Yann FAURE 9.02.1991 194/92 340/320

LIBERO

1. Ferdinand TILLE (Niemcy) 8.12.1988 185/75 338/316

13. Mathieu BORD 15.05.1990 180/87 320/209

▪▪ Drużyna Arago de Sete V.B
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